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Dwa miliony młodzieży 
w szkołach średnich

Usprawnienie rekrutacji — nieodzowne

W Ministerstwie Oświaty dokonano ostatnio analizy wy 
ników tegorocznej rekrutacji młodzieży do szkół średnich. 
W br. w szkołach średnich ogólnokształcących i zawodo­
wych uczy się ogółem ponad 2 min. młodzieży.
Do klas ósmych liceów ogól 

nokształcących przyjęto po­
nad U3 tys. uczniów, a do 
klas pierwszych szkół zawo­
dowych ok. 437 tys. młodzie­
ży. Spośród przyjętych blisko 
480 tys. ukończyło szkołę pod 
stawową w br. (tak więc 78 
proc, tej młodzieży kontynu-

MIS „Chemik" 
spłynął na wodę
20 bm. z pochylni „Wulkan” 

Stoczni Szczecińskiej spłynął 
na wodę M/S „Chemik”. Jest 
to 108 kolejny statek zbudo­
wany w tym zakładzie.

„M/S „Chemik” jest 15-ty- 
sięcznikiem przystosowanym 
do przewozu towarów maso­
wych. Cykl budowy — tylko 
3 miesiące. Przy wyposażaniu 
jednostki po raz pierwszy w 
polskim przemyśle okręto­
wym zastosowano na szeroką 
skalę sztuczne tworzywa. Wie 
le elementów budowanych 
dotychczas z tradycyjnych su­
rowców jak metale czy drew 
no, zostanie zaaćą^io.jych spe 
cjalnymi płytami chemiczny­
mi z włókna szklanego itp. 
Poraź pierwszy użyje się rów 
nież specjalnych farb anty­
korozyjnych, ognioochronnych 
i świecących.

„Chemik” będzie poligonem 
doświadczalnym polskiej che­
mii. Zdobyte na nim doświad­
czenia zastosuje się szeroko 
w przemyśle okrętowym.

PAP

Wtorek był dla nas dniem 
sztafet. 3 polskie zespo­
ły stanęły na starcie eli 

minacji i wszystkie trzy za­
kwalifikowały się do finałów. 
Oczywiście, największe szanse 
mają nasze sprinterki, uważa­
ne obok Amerykanek za naj­
poważniejsze pretendentki do 
złotego medalu. Zespoły męs­
kie 4X100 m i 4X400 m czeka 
ciężkie zadanie. Zakwalifiko- 
wanię się do pierwszej szóstki 
bidzie już sukcesem.

Polki w eliminacjach zaprezen­
towały się dobrze. Startowały w 
składzie Ciepła, Kirszenstein, Gó­
recka i Kłobukowska. Nasze sprin 
terki bez trudu zajęły pierwsze 
miejsce w swym przedbiegu uzys­
kując czas 44,6 przed Wielką Bry 
tanią, ZSRR i Australią.

Polscy sprinterzy, startujący w 
sztafecie 4X100 w pierwszym 
Przedbiegu zajęli drugie miejsce 
ra Włochami w czasie 39,9 wyprze­
dzając Anglików i Węgrów. Włosi 
mający w swym składzie Ottoline 
1 Berrutiego biegli znakomicie, 

espół polski wystąpił w składzie
Zieliński, Maniak, Foik, Du­

uje naukę), reszta zaś to ab­
solwenci szkół podstawowych 
z lat ubiegłych.

Najbardziej żywiołowy na­
pływ7 uczniów zanotowano w 
tym roku w- technikach za­
wodowych (dwóch kandyda­
tów7 na jedno miejsce), a na­
stępnie w zasadniczych szko­
łach zaw7odow7ych i liceach 
ogólnokształcących. W zasad­
niczych szkołach zawodo­
wych największym zaintere- 
sow7aniem młodzieży cieszyły 
się kierunki: chemiczny, elek 
tryczny, mechaniczny, odzie­
żowy, spożywczy, skórzany i 
ekonomiczny. Za mało nato­
miast kandydatów zgłosiło 
się na kierunki: budowlany, 
mineralny, odlewniczy, poli­
graficzny i rolniczy.

Nie wykonały w pełni pla­
nu rekrutacji szkoły przyza­
kładowe i międzyzakładowe 
w województwach: poznań­
skim, wrocławskim, zielono­
górskim, kieleckim i w m. 
Lodzi.

Większe niż w latach po­
przednich było zainteresowa­
nie młodzieży zakładami 
kształcenia nauczycieli.

Ministerstw7© Oświaty za­
mierza jeszcze w br. podjąć 
odpowiednie kroki w7 kierun­
ku usprawnienia systemu re­
krutacji do szkół średnich. 
Szczególnie pilną sprawą jest 
zapewnienie bardziej równo­
miernego podziału kandyda­
tów między szkoły ogólno­
kształcące, zawodowe i tech­
nika oraz poszczególne spe­
cjalności zawodowe. (PAP)

Na olimpijskim finiszu 
Polacy nadal 

wśród najlepszych 
Lekkoatleci i bokserzy w centrum zainteresowania
dziak. W półfinale znów trafiliśmy 
na Włochów i ponownie musieliś- 
my uznać ich wyższość. Jednak 
tym razem czasy były jednakowe. 
Trzy zespoły Włochy, Polska i We 
nezuela osiągnęły identyczny czas 
39,6. O kolejności zadecydowała 
fotokomórka. Sędziowie dali zwy­
cięstwo Włochom, a Polsce drugie 
miejsce.

Dobrze spisali się także nasi 400 
metrowcy startujący w biegu szta 
fetowym. Polski zespół wyszedł 
na start w składzie Filipiuk, Klu­
czek, Swatowski i Badeński (o o- 
statecznym składzie zadecydowała 
eliminacja między Filipiukiem i 
Lipońskim, która zakończyła się

Mistrzyni Europy 
Teresa Ciepła po 
bieqła doskonale 
na 80 m przez 
płotki zdobywa­
jąc w poniedzia­
łek srebrny me­
dal. Na zdjęciu 
Ciepła (z prawej) 
kończy bieq fi­
nałowy prawie 
równocześnie ze 

zdobywczynią 
zloteqo medalu 

Niemką Balzer.
CAF — Photofax

Podziękowania 
przywódców ChRL
Przewodniczący KC KP Chin — 

Mao Tse-tung, przewodniczący 
ChRL — Liu Szao-tsi, przewodni­
czący Stałego Komitetu Ogólno- 
chińskiego Zgromadzenia Przed­
stawicieli Ludowych — Czu Teh 
oraz premier ChRL — Czou En-lai 
nadesłali na ręce I sekretarza KC 
PZPR — Władysława Gomułki, 
przewodniczącego Rady Państwa 
— Edwarda Ochaba i premiera — 
Józefa Cyrankiewicza depeszę z 
podziękowaniami za życzenia na­
desłane z okazji 15 rocznicy po­
wstania ChRL. W depeszy tej m. 
in. czytamy:

Narody Chin i Polski zawsze u- 
dzielały sobie wzajemnie poparcia 
i pomocy we wspólnej walce prze 
ciwko imperializmowi, o obronę 
pokoju światowego, jak i we 
wspólnym dziele budowy socjaliz­
mu.

Naród chiński będzie jak zawsze 
zdecydowanie popierać naród Pol­
ski w jego słusznej walce prze­
ciwko dążeniu militarystów zacho 
dnioniemieckich do rewizji grani­
cy na Odrze i Nysie, w walce o 
obronę suwerenności państwowej.

Jesteśmy głęboko przekonani, że 
braterska przyjaźń i stosunki przy 
jaznej współpracy między naro­
dami Chin i Polski, oparte na pod 
stawach marksizmu-leninizmu i 
internacjonalizmu proletariackie­
go, będą nieprzerwanie rozwijać 
się i umacniać.

Depeszę z podziękowaniem prze­
siał również minister spraw zagra 
nicznych ChRL Czen I do, mini­
stra spraw zagranicznych PRL — 
Adama Rapackiego. (PAP)

Ambasador ChRL 
u J. Cyrankiewicza
Prezes Rady Ministrów Jó­

zef Cyrankiewicz przyjął 19 
bm. ambasadora nadzwyczaj­
nego i pełnomocnego Chińskiej 
Republiki Ludowej w Polsce 
Wang Kuo-tsuena. (PAP)

400-lecie urodzin
Galileusza

Dla uczczenia 400-lecia uro 
dżin Galileusza (1564—1642) 
— wielkiego fizyka, astrono­
ma i filozofa włoskiego — Ko 
mitet i Zakład Historii Nauki 
i Techniki PAN, zorganizo­
wały we wtorek w Warsza­
wie sesję naukową.

W sesji wzięli udział przed­
stawiciele PAN, instytutów 
naukowych i szkół wyższych. 
Referaty o znaczeniu odkryć 
Galileusza dla współczesnej 
astronomii i nauk ścisłych wy 
głosili prof. prof.: astronom 
Eugeniusz Rybka z Krakowa, 
fizyk, Armin Teske z Lubli­
na i historyk Waldemar Voise 
z Warszawy.

zwycięstwem Filipinka. Uzyskał 
on 47,6 wyprzedzając swego kon­
kurenta o 5 metrów) Filipiuk po­
biegł na pierwszęj zmianie. Nie­
stety, nie wytrzymał ostrego tem­
pa rywali i spadł na 3 pozycję. Na 
drugiej zmianie świetny był jed­
nak Kluczek. Zacięcie walczył z 
Włochem Morale i wyprowadził 
nasz zespół na drugą pozycję. Ca­
ły czas bieg prowadzili czarno­
skórzy reprezentanci Trynidadu. 
Polacy i Włosi walczyli o drugą 
lokatę. Swatowski nie potrafił u- 
trzymać przewagi wywalczonej 
przez Kluczka. Tuż przed strefą 
zmian pozwolił się wyprzedzić 
Włochowi. Na ostatniej zmianie 
mieliśmy jednak medalistę olim­
pijskiego — Andrzeja Badeńskie- 
go. On rozegrał bieg po mistrzow­
sku i wywalczył drugą lokatę.

We wtorek startował także w eli 
minacjach skoku wzwyż Edward 
Czernik. Bez trudu zakwalifiko­
wał się do finału osiągając już w 
pierwszej próbie minimum 206 cm. 
W eliminacjach najlepiej zaprezen 
towali się Szawłakadze, Czernik i 
Idriss. Rekordzista świata Bru- 
mel miał dwie nieudane próby na 
wysokości 203.

Wyniki pozostałych konkurencji 
lekkoatletycznych:

Medale w 10-boju zdobyli 1. Wil­
li Holdorf (Niemcy) — 7887 pkt., 2. 
Rein Aun (ZSRR) — 7842 pkt., 3. 
Hans Joachim Walde (Niemcy) — 
7809 pkt.

Medale w pchnięciu kulą zdoby­
ły: złoty — Tamara Press (ZSRR), 
srebrny — Renate Garisch-Culm- 
berger (Niemcy), brązowy — Gali 
na Zybina (ZSRR).

BOKSERZY 
W NATARCIU

Wasi pięściarze spisują się wspa­

Staw Smerczyński, fo jeden z naj­
piękniejszych zakątków w pobli­

żu schroniska pod Ornakiem.
ĆAF — fot. Olszewski

W ciągu 2 lat przybyło 
7 chłodni składowych
Ustalony w końcu 1960 r. 

program budowy chłodni 
składowych wszedł w okres 
końcowy realizacji. W ra­
mach programu przekazano 
do eksploatacji w 1963 r. no­
we chłodnie w Poznaniu, Wro 
cławiu i Chrzanowie, zaś w 
połowie br. uruchomiono dwie 
dalsze —- w Wałbrzychu i 
Krakowie. Trwają również 
ostatnie prace wykończenio­
we w chłodniach w Często­
chowie i Toszku koło Gliwic.

Nowe chłodnie — to bardzo 
nowoczesne obiekty o pełnej 
mechanizacji transportu i 
prac wewnątrzzakładowych. 
Są one przystosowane do za­
mrażania i przechowywania 
łatwo psujących się artyku­
łów spożywczych, zgodnie z 
ostatnimi wymogami nauki w 
tym zakresie.

PAP

niale na turnieju olimpijskim. W 
półfinałach znalazło się 7 Pola­
ków co równa się zdobyciu mi­
nimum siedmiu brązowych meda­
li. Lepszą pozycję ma jedynie 
Związek Radziecki, który wpro­
wadził do półfinału 9 bokserów.

Wczoraj nie powiodło się Gut- 
manowi, który przegrał w I 
starciu przez tko z Filipińczykiem 
Villanuova.

Józef Grudzień pokonał Bułga­
ra Piliczewa. Józef Grzesiak wy­
grał na punkty z Mirzą (Rumu­
nia). Jerzy Kulej zakwalifikował 
Się do półfinału zwyciężając na 
punkty Rumuna Michalica. Ta­
deusz Walasek jako siódmy pol­
ski pięściarz wszedł do półfinału 
zwyciężając na punkty Hassana 
(ZRA).

Dzisiaj odbędą się półfinały, w 
których zestawienie par jest na­
stępujące: waga musza: Carmody 
(USA) — Atzory (Włochy). Soro- 
kin (ZSRR) — Olech (Polska);ko- 
gucia: Chung (Korea) — Mendoza 
(Meksyk), Rodrięuez (Urugwaj) 
— Sakurai (Japonia); waga piór­
kowa: Brovn (USA) — Yillanouo- 
va (Filipiny), Stiepaszkin (ZSRR) 
— Schulz (Niemcy); waga lekka: 
Grudzień (Polska) — Harris (USA). 
Mccourt (Irlandia)' — Baranni- 
kow (ZSRR); waga lekkopółśred- 
nia: Kulej (Polska) — Blay 
(Ghana), Galhia (Tunezja) — Fro- 
łow (ZSRR); waga półśrednia: 
Tamulis (ZSRR) — Purhonen 
(Finlandia), Bertini (Włochy) — 
Kasprzyk (Polska); waga lekko- 
średnia: Grzesiak (Polska) — f,a- 
gutin (ZSRR), Gonzales (Francja) 
— Meiegun (Nigeria); waga śred-

Dokończenie na str. 4

^eilań u> Tatrach Kondoleacje 
marszałka

Poznań w teatralnej czołówce

Nagrody dla uczestników 
telewizyjnego festiwalu

W dniach od 17 lipca do 25 września br. telewidzowie 
mieli możność oglądania na małym ekranie transmisje
najciekawszych inscenizacji 
czesnych.
W I telewizyjnym festiwa­

lu udział wzięło 12 teatrów z 
całego kraju m. in. z Byd­
goszczy, Częstochowy, Gdań­
ska, Lublina, Łodzi, Kalisza, 
Katowic, Krakowa, Nowej 
Huty, Poznania.
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Johnson — Walker?
Prezydent Johnson oświadczył/ 

iż spotka się z nowym brytyjskim 
ministrem spraw zagranicznych, 
Gordonem Walkerem, gdy przy­
będzie on w przyszłym tygodniu 
do Waszyngtonu.

Kondolencje
Prezydent Jugosławii Tito prze­

słał Leonidowi Breżniewowi i 
Anastasowi Mikojanowi wyrazy 
głębokiego współczucia w związku 
z tragiczną śmiercią członków de­
legacji radzieckiej, udającej się 
na obchody 20-lecia wyzwolenia 
Belgradu. Jak wiadomo, członko­
wie delegacji — radzieccy wetera­
ni wojenni zginęli w katastrofie 
samolotowej.

Sukces filharmoników
Drugi tydzień tournóe artystycz­

nego po Stanach Zjednoczonych 
przyniósł dalszy sukces orkiestrze 
symfonicznej Filharmonii Narodo 
wej. Orkiestra dała koncerty w 
Chicago i kilku innych miastach 
amerykańskich, przyjmowana 
wszędzie owacyjnymi oklaskami. 
Łącznie koncertów tych wysłucha 
ło ponad 16 tys. osób.

Dalej niż przypuszczano
Dyrektor Amerykańskiej Agen­

cji Aeronautyki i Przestrzeni Ko­
smicznej James Webb oświadczył, 
iż lot radzieckiego trzymiejscowe- 
go statku kosmicznego „Woschod” 
wykazał, że Stany Zjednoczone po 
zostają w tyle za Związkiem Ra­
dzieckim bardziej niż przypuszcza 
no.

Chcą działać
W stolicy Włoch ogłoszono 

wspólny komunikat z rozmów 
przeprowadzonych przez włoskie­
go ministra spraw zagranicznych, 
Saragata z holenderskim mini­
strem spraw zagranicznych, Lun- 
sem. Oba kraje wyraziły gotowość 
podjęcia wysiłków na rzecz zjed­
noczenia Europy zachodniej.

Eksperyment
Nr. poligonie rakietowym Woo- 

mera (południowa Australia) prze­
prowadzono we wtorek drugą 
próbę z pierwszym członem trój­
stopniowej rakiety, która wprowa 
dzić ma na orbitę pierwszego sa­
telitę zachodnioeuropejskiego. 
Pierwszy człon jest rakietą brytyj 
ską Blue Streak. Rakieta przele­
ciała 1.600 km i osiągnęła wyso­
kość 240 km.

M. Spychalskiego
W związku z tragicznym zgo 

nem szefa Sztabu Generalnego 
Radzieckiej Armii i Marynar­
ki Wojennej Marszałka Związ 
ku Radzieckiego S. Biriuzowa 
i podróżujących wraz z nim 
osób, minister obrony narodo­
wej, Marszałek Polski Marian 
Spychalski przesłał na ręce 
ministra obrony ZSRR Mar­
szałka R. Malinowskiego wy­
razy głębokiego współczucia 
w imieniu całego Ludowego 
Wojska Polskiego i swoim 
własnym. (PAP)

Druga delegacja 
wojskowa ZSRR 

przybyła do Belgradu
We wtorek przybyła do Bel 

gradu radziecka delegacja 
wojskowa na czele z wicemi­
nistrem obrony ZSRR, mar­
szałkiem lotnictwa W. Sudie- 
cem.

Delegacja weźmie udział w 
obchodach 20 rocznicy wyzwo 
lenia Belgradu spod okupacji 
hitlerowskiej. (PAP) 

utworów klasycznych i współ-

Po zakończeniu festiwalu 
jury przyznało nagrody ze­
społowe:

D Ministra Kultury i Sztu­
ki — Państwowemu Teatro­
wi Dramatycznemu im. A. Mi 
ckiewicza w Częstochowie za 
przedstawienie „Medei” — Ja 
na Parandowskiego w reżyse­
rii Aleksandra Strokowskiego 
i scenografii Zofii Góralczyk;

Nagrodę CRZZ — Pań­
stwowemu Teatrowi Staremu 
im. H. Modrzejewskiej w Kra 
kowie za spektakl „Koniec 
księgi VI” — Jerzego Brosz- 
kiewicza, w reżyserii Józefa 
Grudy, scenografii Jana Ko­
sińskiego i Barbary Jankow­
skiej;

© Nagrodę prezesa Komite 
tu d/s Radia i TV przyznano 
Państwowemu Teatrowi Pol­
skiemu w Poznaniu za adap­
tację sceniczną „Wiecznego 
małżonka” wg Dostojewskie­
go, reżyseria i adaptacja — 
Stanisław Brejdygant, sceno­
grafia Teresa Pomińska.

Przyznane zostały także na­
grody i wyróżnienia indywi- 

za reżyserię, sce-dualne
nografię, grę aktorską i re­
alizację telewizyjną. (PAP)

Kosmonauta Glenn 
człowiekiem interesu
Amerykański kosmonauta 

John Glenn został wybrany 
na stanowisko jednego z dy­
rektorów towarzystwa „Royal 
Crown Cola Company” pro­
dukującego napoje bezalko­
holowe. Stanowisko to Glenn 
obejmie po oficjalnym zwol­
nieniu się z piechoty mor­
skiej.

Przedstawiciel towarzys­
twa, w którym Glenn będzie 
dyrektorem, oświadczył, że 
osoba b. kosmonauty nie bę­
dzie wykorzystywana w ce­
lach reklamowych. Wszystko 
jednak wskazuje, że nazwis­
ko pułkownika Glenna odegra 
znaczną rolę w konkurencyj­
nej walce między towarzys­
twami produkującymi Coca- 
Colę i Pepsi-Colę. (PAP)

Delegacja OKFIN 
z wizytą w NRD

Do Berlina przybyła w po­
niedziałek 6-osobowa delega­
cja Ogólnopolskiego Komitetu 
Frontu Jedności Narodu. Na 
jej czele stoi zastępca prze­
wodniczącego Rady Państwa 
prof. dr Stanisław Kulczyński.

PAP



Spółdzielczość mieszkaniowa 
w świetle badań NIK

Realizacja zadań budownictwa spółdzielczego oraz pra* 
widłowość dysponowania lokalami spółdzielczymi, były 
przedmiotem kontroli NIK. na przełomie roku ubiegłego 
i bieżącego.
Stwierdzono, iż mimo ogól­

nej poprawy w przygotowy­
waniu dokumentacji projek 
towo-kosztorysowej, nadal wy 
stępowały w tej dziedzinie 
przypadki opóźnień, co hamo­
wało realizację inwestycji 
mieszkaniowych. Tak np. 
Warszawska Spółdzielnia

W grudniu 
— sesja ONZ?

Jak wynika z informacji 
pochodzących z kół ONZ, u- 
chodzi za pewne, iż sesja 
Zgromadzenia Ogólnego NZ 
zostanie odroczona co naj­
mniej, aż do 1 grudnia. Oży­
wioną akcję dyplomatyczną 
rozwijają w tej sprawie przed 
stawiciele kilku krajów ze 
Szwecją i Norwegią na cze­
le.

Przedstawiciele Norwegii i 
Szwecji konferowali na ten te 
mat z U Thantem. Jak wiado­
mo, rozpoczęcie sesji Zgro­
madzenia Ogólnego NZ wy­
znaczone zostało na 10 listo­
pada. Delegacje Ameryki Ła­
cińskiej wyłoniły w poniedzia 
łek 5-osobową grupę roboczą, 
która wysondować ma poglą­
dy innych delegacji na kwe­
stię odroczenia sesji. (PAP)

Paryż zaniepokojony 
losem samolotu „Concorde"

Wiadomość zamieszczona 
przez „Daily Express” o mo­
żliwości poświęcenia na ołta­
rzu oszczędności projektu 
francusko-brytyjskiego samo­
lotu ponaddźwiękowego „Con 
corde” przez rząd Wilsona 
wzbudziła w Paryżu duży nie 
pokój. Koła gaullistowskie za 
niepokojone są również decy­
zja wyjazdu Gordona Walke­
ra do Waszyngtonu.

Publicysta dziennika „La 
Nation”, Broussine wyraża 
opinię, że „labourzystowska 
Anglia stała się bardziej niż 
kiedykolwiek wyspą” (tzn. 
jest bardziej niż kiedykolwiek 
izolowana).

Warunkiem wyjścia z tej 
sytuacji jest — według auto­
ra — zrozumienie przez no­
wy rząd wspólnych intere­
sów, które łączą go z Fran­
cją i w związku z tym podję­
cie odpowiednich akcji w ska 
li światowej, „które w dużej 
mierze pozwolą mu uniknąć 
impasu, w jakim musi się zna 
leźć”. (PA?)

Targi Towarowe 
dodatkowym 

źródłem zakupów
20 bm. otwarto w PKiN 

Targi Towarowe zorganizowa­
ne przez Powszechną Agencję 
Handlową. Przedstawiciele 
przedsiębiorstw handlu deta­
licznego z całego kraju mogą 
zakupić różne artykuły prze­
mysłowe, które hurtownie 
oraz zakłady przemysłu klu­
czowego i drobnego uznały za 
towary tzw. nadwyżkowe.

Wartość oferowanych na 
targach artykułów wynosi ok. 
pół miliarda zł. Najpoważ­
niejszą pozycją jest odzież, 
następnie wyroby dziewiar­
skie i tekstylia, artykuły go­
spodarstwa domowego, obu­
wie, galanteria i niewielkie 
ilości towarów spożywczych.

Targi będą trwały do 22 
bm. (PAP)

„Koziołki** płacą
W 388 Pozn. Grze Liczbowej 

„Koziołki”, której losowanie od­
było się w dniu 18 października 
1964 r. nie stwierdzono wygranej 
I stopnia.

Stwierdzono: 1 czwórkę z licz­
bą dodatkową 41.642 zł; 20 „czwó­
rek” po 4164 zł; 45 „trójek pre­
miowanych” po 179 zł; 1105 „tró­
jek” po 79 zł; 925 „dwójek pre­
miowanych” po 26 zł; 15 837 „dwó­
jek” po 6 zł.

GŁOS WIELKOPOLSKI redagu- 
te Kolegium. Adres redakcji 
Poznań, ulica Grunwaldzka 19 
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kie działy. Wydawca: Poznań­
skie Wydawnictwo Prasowe 
RSW „Prasa”. Druk: Zakłady 
Graficzne im. M. Kasprzaka. 0-7 

Mieszkaniowa rozpoczęła w 
r. ub. budowę 39 budynków 
mieszkalnych, ale na początku 
tego roku miała zatwierdzoną 
dokumentację techniczną tyl­
ko dla 27.

Spółdzielczość nie wykorzy­
stuje również w pełni możli­
wości stosowania dokumenta­
cji typowej. Stwierdzono tak­
że opóźnienia w przygotowa­
niu dokumentacji prawnej te­
renów przeznaczonych pod 
budowę.

Służby inwestycyjne oddzia 
łów Centralnego Związku 
Spółdzielni Budowlano-Mie- 
szkaniowych oraz poszczegól­
nych większych spółdzielni, 
nie przestrzegały obowiązku 
ściągania kar umownych od 
wykonawców, którzy nie wy­
pełniają warunków umów, 
przyjmowano obiekty nie w 
pełni przygotowane do użyt­
ku (w woj. krakowskim i 
rzeszowskim itp. Niedostate­
cznie także pilnowano spra­
wy usuwania w okresie gwa­
rancyjnym przez przedsię­
biorstwa wykonawcze usterek 
w przyjętych obiektach.

Kontrola stwierdziła rów­
nież liczne przypadki budo­
wania zbyt obszernych loka­
li oraz nieprzestrzegania prze 
pisów o zasiedlaniu miesz­
kań spółdzielczych. Liczne je­
szcze — pomimo pewnej po­
prawy — były przypadki 
przydzielania członkom spół­
dzielni mieszkań o powierzch­
ni zbyt dużej w stosunku do 
liczby członków rodziny (w 
Warszawie, Krakowie, w woj. 
bydgoskim, krakowskim i rze­
szowskim).

Wnioski pokontrolne prze­
kazano zainteresowanym in­
stytucjom. (PAP)

„Elbiss** 
zdał egzamin

Przedsiębiorstwo Budownic­
twa Miejskiego w Rybniku sto­
sując pracę na 3 zmiany, zbu­
dowało 4-piętrowy wielki blok 
mieszkalny w ciągu 18 dni. 
Sukces ten umożliwili archi­
tekci i technolodzy, którzy o- 
pracowali specjalny typ bu­
dynku „Elbiss”, złożonego cał­
kowicie z gotowych elementów 
prefabrykowanych.

Rozwiązania te ulepszyła 
jeszcze załoga Raciborskich 
Zakładów Betoniarskich i Żel­
betowych, wprowadzając stro­
py beztynkowe oraz gotowe 
elementy lastrikowe do wy­
kładania schodów i balkonów. 
Ponadto dzięki zastosowaniu 
tzw. ocieplonej faktury — zli­
kwidowano tynkowanie ścian 
zewnętrznych, a dla przyspie­
szenia montażu domów zwięk­
szono rozmiary prefabryka­
tów.

W rezultacie stało się możli­
we skrócenie montażu bloku 
mieszkalnego o 2 tygodnie. 
Prefabrykaty są tak skonstru­
owane, że można z nich budo­
wać 5 różnych typów domów. 
Koszt 1 metra kwadr, po­
wierzchni użytkowej w bu­
dynkach typu „Elbiss”, w za­
leżności od wyposażenia, waha 
się od 1600 do 1900 zł. Prefa­
brykaty do budowy domów 
„Elbiss” produkuje się już na 
skalę przemysłową. (PAP)

Pijemy 
mniej wódki!

Jak informuje Główny Spo­
łeczny Komitet Przeciwalkoho 
Iowy, w I półroczu br. zanoto 
wano zmniejszenie sprzedaży 
wódki czystej i spirytusu o 9/6 
proc, w porównaniu z analogi 
cznym okresem roku ub. W 
tym samym okresie zmniejszy 
ła się również poważnie bo o 
4,4 proc, sprzedaż wódek ga­
tunkowych.

Na podkreślenie zasługuje 
fakt, iż mimo ilościowego 
zmniejszenia sprzedaży wyro­
bów spirytusowych (w wyniku 
podwyżki cen detalicznych 
tych wyrobów w roku ub.), 
wydatki ludności na zakup al­
koholu zwiększyły się o 5,8 
procent.

Porównując sprzedaż wódki, 
spirytusu oraz wódek gatunko 
wych w zakładach gastronomi 
cznych w tym okresie okazuje 
się, że zmniejszyła się ona w 
I półroczu br. w takim samym 
stosunku jak sprzedaż detalicz 
na.

PAP

Przyjaźń zrodzona w walce
Artykuł marszałka Biriuzowa

Dziennik „Prawda” opublikował we wtorek artykuł 
marszałka Biriuzowa poświęcony 20 rocznicy wyzwolenia 
Belgradu spod okupacji hitlerowskiej. (Jak wiadomo, mar­
szałek Biriuzow zginął w poniedziałek w katastrofie lot­
niczej w okolicach Belgradu).

Ludzie radzieccy wychowa­
ni w duchu proletariackiego 
internacjonalizmu — pisał 
Biriuzow w artykule pt. 
„Przyjaźń zrodzona w walce” 
— podzielając radość swych 
przyjaciół z okazji tej roczni­
cy. Ta jubileuszowa data 
przypomina nam również o 
tym, że w latach tytanicznej 
walki z faszyzmem nasz boha­
terski naród nie był osamot­
niony. Po 
sympatie 
ludzkości.

Siergiej 
roku 1944 

jego stronie były 
całej postępowej

Biriuzow, który w 
spotkał się z Józe-

fem Broz-Tito, aby uzgodnić 
plan wspólnych działań, pod­
kreślił w artykule, że wojska 
radzieckie i jugosłowiańskie 
przerwały trzy pierścienie o- 
bronne nieprzyjaciela i wy­
zwoliły stolicę Jugosławii. 
Było to dokładnie 20 lat temu.

Dowództwo radzieckie nie 
tylko udzieliło Jugosławii de­
cydującej pomocy w wyzwa­
laniu miasta, lecz podjęło 
również niezbędne kroki, aby 
uchronić to piękne miasto od 
zniszczeń planowanych przez 
faszystów. Ryzykując życiem

Nie tylko dla Pań

Sędzia w opałach
„Wolę raczej wejść do klat­

ki lwa niż przeżyć coś podob­
nego jeszcze raz” — oświadczył 
sędzia piłkarski Roger Smith 
po zakończeniu zorganizowa­
nego na cele dobroczynne me­
czu piłki nożnej między kobie­
cymi drużynami z brytyjskich 
miast Ipswich i Stowmarket.

Podczas trwania meczu czte­
rokrotnie dochodziło do zacie­
kłych bójek. Jedna z zawod­
niczek została karnie odesłana 
z boiska, a w końcu wszystkie 
22 uczestniczki meczu ogłosiły 
siedzący strajk.

Tylko widzowie, głównie 
mężczyźni, bawili się doskona­
le od samego początku, aż do 
ostatniej minuty gry. (PAP)

Bilans handlowy-w centrum zainteresowania
Po pierwszym posiedzeniu gabśneiu brytyjskiego

Zdaniem większości prasy brytyjskiej pierwsze posie­
dzenie nowego gabinetu labourzystowskiego poświęcone 
było niemal wyłącznie sprawie ujemnego bilansu han-
dlowego i płatniczego.
Oczekuje się, że w najbliż­

szych dniach premier Wilson 
złoży publiczne oświadczenie, 
w którym poda informacje o

Transmisja TV 
z konferencji 

prasowej załogi 
statku „Woschod11

W środę, 21 bm. od godz. 
10 rano Telewizja nada w 
programie ogólnopolskim 
bezpośrednią transmisję z 
Moskwy z konferencji pra­
sowej z załogą statku 
„Woschod”. (PAP)

radzieccy saperzy rozminowa­
li 845 obiektów, unieszkodli­
wiając 3 tysiące min i 3,5 tys. 
ładunków materiałów wybu­
chowych.

Biriuzow pod.kreślił, że 
braterstwo narodów Jugosła­
wii z narodami Związku Ra­
dzieckiego rozwija się i umac­
nia we wspólnej walce o zbu­
dowanie nowego społeczeń­
stwa, w walce o pokój na ca­
łym świecie. (PAP)

/V aj trudnlajózif 
okraó

Jesień — okres mżawek, śliskich 
nawierzchni, szarugi. Okres groź­
ny zarówno dla kierowców po­
jazdów mechanicznych jak i dla' 
wszystkich osób znajdujących się 
na jezdni ulic i szos. Od lat pro­
wadzona w Głównym Inspekto­
racie Ruchu Drogowego KG MO 
statystyka wskazuje, że niebaga­
telna liczbę ofiar w wypadkach 
drogowych „dostarcza" właśnie 
IV kwartał każdego roku. I tak w 
IV kwartale 1962 było 6957 wy­
padków (663 zabitych i 5989 ran­
nych], natomiast 1963 roku w IV 
kwartale zanotowano 5692 wy­
padki drogowe na terenie kraju 
(652 osoby zabite i 5087 ran­
nych]. Rok 1964 nie przyniósł,' jak 
dotychczas, zmniejszenia liczby 
wypadków drogowych. Od stycz­
nia br. do września br. (włącznie) 
zanotowano 15.988 wypadków 
(1676 zabitych i 15.618 rannych). 
Jak wiec widzimy niemal każdy 
wypadek pociacha za sobą ofiary 
ludzkie. Aby ich uniknąć, zwłasz­
cza teraz gdy wchodzimy w ten 
trudny dla kierowców okres, ko­
nieczne jest przestrzeganie dale­
ko posuniętej ostrożności zarów­
no w mieście jak i na szosach. 
Na zdjęciu: kierowca tej „Syren­
ki” zapomniał o własnym bez­
pieczeństwie. Podczas jazdy w 
pobliżu Kielc otworzyła się ma­
ska, a siedzący za kierownica 
stracił nad nia panowanie. Re­
zultat widoczny... Cztery osoby 

powędrowały do szpitala.
CAF — fot. Miedza 

obecnym stanie gospodarki 
brytyjskiej.

„The Guardian” twierdzi, 
że ujemne saldo płatnicze za 
rok bieżący i przyszły może 
osiągnąć wysokość miliarda 
funtów; dodaje jednak że re­
zerwy brytyjskie i możliwo­
ści kredytowe są wystarcza­
jące i „nie ma powodu do pa­
niki”. Dziennik przewiduje, że 
rząd zajmie się przede wszy­
stkim długoterminowymi po­
sunięciami zmierzającymi do 
zwiększenia eksportu brytyj­
skiego, a w międzyczasie mo­
że wprowadzić przejściowe 
zwiększenie ceł przywozowych 
na import niektórych towa­
rów.

Drugim tematem wtorko­
wej prasy londyńskiej są dal­
sze nominacje rządowe przy 
czym podkreśla się głównie, 
iż utworzenie nowego mini­
sterstwa — ziemi i bogactw 
naturalnych wskazuje m.
in. na zamiar szybkiego przy­
stąpienia do nacjonalizacji 
terenów budowlanych. Dzien­
niki podkreślają, że Wilson

Komunikat FPK i FLN

Solidarność narodów 
Francji i Algierii

W poniedziałek, 19 bm., po­
wróciła z Algieru do Paryża 
delegacja Francuskiej Partii 
Komunistycznej z Waldeck- 
Rochetem na czele. Delegacja 
zaproszona była do Algieru 
przez Biuro Polityczne Algier­
skiego Frontu Wyzwolenia Na­
rodowego (FLN), z którym 
przeprowadziła rozmowy.

Wspólny komunikat opubli­
kowany po rozmowach stwier­
dza, że obie delegacje wyra­
żają pełne poparcie swych 
partii dla walki narodów 
Afryki, Azji i Ameryki Łaciń­
skiej przeciw uciskowi i pró­
bom dominacji przez obce mo­
carstwa, że pragną w związku 
z tym udzielić pomocy wszyst­
kim ruchom wyzwoleńczym 
walczącym z kolonializmem, 
neokolonializmem i imperia­
lizmem.

Obie delegacje podkreślają 
swą gotowość mobilizacji włas 
nych narodów dla popierania 
kożdego kroku zmierzającego 
do powszechnego rozbrojenia 
i utrwalenia pokojowego współ 
istnienia między państwami o 
różnych systemach gospodar­
czych i społecznych.

Obie partie wyrażają głębo­
kie przekonanie, że ich współ­
praca leży w interesie obu na­
rodów i może przysłużyć się 
sprawnie równości między na­
rodami i wzajemnego zrozu­
mienia.

Obie delegacje postanowiły 
wspólnie pracować nad rozwo­
jem przyjaźni, solidarności 
między narodem algierskim i 
francuskim i nad zbliżeniem 
robotników francuskich do ro­
botników algierskich pracują­
cych we Francji.

Delegacje postanowiły rów­
nież pogłębiać i rozwijać wza­
jemne stosunki między oby­
dwiema partiami. (PAP)

Apel do mocarstw 
jądrowych

Oficjalny organ rządu 
Ghany, dziennik „Ghana- 
ian Times”, zaapelował do 

rozporządzającychpaństw
bronią jądrową, aby podjęły 
konkretne kroki w celu osiąg­
nięcia porozumienia o zaka­
zie broni jądrowej i zniszcze­
niu zapasów tej broni.

Dziennik stwierdza, że za­
warcie Układu Moskiewskie­
go o częściowym zakazie prób 
jądrowych dowodzi, iż można 
dojść także do porozumienia 
o całkowitym zakazie broni 
jądrowej. (PAP) 

wprowadził do rządu poważną 
reprezentację lewicy partyj. 
nej. (PAP)

Po locie .,Uoschoda“

Komentarz 
tygodnika USA

Tygodnik amerykański 
„U. S. News and World Re. 
port” komentując lot trzy 
osobowego statku kosmiczne­
go „Woschod” stwierdza w 
najnowszym numerze, iż spe­
cjaliści amerykańscy uważają 
obecnie, że Związek Radziec­
ki wyprzedza Stany Zjedno­
czone w kosmicznych lotach 
załogowych co najmniej 0 
dwa lata.

Tygodnik nazywa wyprawą 
,Woschoda historycznym

wydarzeniem i pisze, że ZSRR 
„odniósł jeszcze jedno impo­
nujące zwycięstwo nad USA”.

Dotychczas — zwraca uwa­
gę tygodnik — amerykańskie 
osobistości oficjalne utrzy­
mywały, że „Stany Zjednoczo­
ne w porę zniwelują począt­
kową przewagę Rosjan w sile 
ciągu rakiet. Obecnie po raz 
pierwszy pojawiły się poważ­
ne wątpliwości”.

Radziecka nauka kosmiczna 
— pisze „U. S. News and 
World Report” — uczyniła 
krok naprzód, włączając w 
skład załogi „Woschoda” nau 
kowca i lekarza. Stany Zjed­
noczone do końca bieżącego 
10-lecia nie zamierzają wy­
słać nieastronautów w podróż 
pozaziemską. (PAP)

„Mała akademia nauk"
W mieście Workuta, położo­

nym za kołem polarnym pow­
stała „mała akademia nauk”. 
Członkami jej będą uczniowie 
szkół średnich przejawiający 
szczególne zdolności w określo 
nych dziedzinach nauki. Naj­
bardziej uzdolniona młodzież 
będzie po ukończeniu szkoły 
kierowana do różnych wyż­
szych uczelni kraju.

W „małej akademii” powsta 
ją wydziały: fizyczno-matema 
tyczny, biologiczno-chemiczny, 
biologiczno-geograficzny oraz 
wydziały ekonomii, geologii i 
dziennikarstwa.

Zajęcia w „małej akademii” 
prowadzić będą wykładowcy 
workuckiej filii Leningradzkie 
go Instytutu Górniczego, pro­
fesorowie średnich szkół tego 
miasta oraz czołowi specjaliś­
ci z przedsiębiorstw przemy­
słowych i instytutów nauko­
wo-badawczych. (PAP)

Samochody z PKO
26 bm. o godz. 9 odbędzie się w 

sali reprezentacyjnej Izby Rze­
mieślniczej w Poznaniu, ul. Mar­
chlewskiego 108/112 kolejne, czwar 
te w tym roku losowanie premii 
PKO (48 samochodów) wśród 
Xlaścicieli książeczek samocho­
dowych wystawionych w Pozna­
niu i województwie, (na)

Zbrodniarz na wolności
Sąd w Hanowerze (NRF) 

przerwał rozprawę sądową W 
sprawie Richarda Nitschke, 
byłego szefa Gestapo w oku­
powanej przez hitlerowców 
Włodawie. Powodem tej decy­
zji były opinie lekarzy, że 
zbrodniarz ten „przez dług1 
czas nie będzie w stanie skła­
dać wyjaśnień”. Nitschke 
jak wynika z aktu oskarże­
nia — jako szef Gestapo we
Włodawie uczestniczył 
mordowaniu przeszło 
osób, a wiele zabójstw 
nał osobiście.

w za* | 
7.500

doko-

doko-iUwzględniając ogrom . 
nanych zbrodni prokurator । 
domagał się dla hitlerowski6' ś 
go mordercy Richarda Nits* I 
chke kary dożywotniego wte' । 
zienia. Jednakże po 80 posie* i 
dzeniach sądu Nitschke fak-1 
tycznie został wypuszczony I 
na wolność. (PAP)
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Bądźmy przyjaciółmi dzieci
Z listów do redakcji

Zamieszczamy dalsze listy Czytelników, które napłynęły 
do redakcji w związku z reportażem z 6 bm. pt.: „Tragedia 
na boisku szkolnym”. Mamy nadzieję, że propozycjami, wy­
suniętymi przez autorów, zainteresują się szkoły, rodzice, 
organizacje harcerskie.

Wychowanie działaniem

Nie będę próbowała dokonać analizy ani zajmować sta­
nowiska wobec nieszczęśliwego wypadku w Sierako­
wie. Zaproponuję raczej środki zapobiegawcze. Od 
nich bowiem w poważnym stopniu zależą wyniki wy­

chowawcze. Jednym z kierunków pracy organizacji harcer­
skiej jest kształtowanie cech opiekuńczych w stosunku do 
młodszych i słabszych. Przetłumaczmy _ to na codzienny ję­
zyk. Organizacja harcerska pracuje na rzecz szkoły. Pomaga 
jej w niektórych akcjach. Tak np. może i powinna zorgani­
zować dyżury starszych harcerzy na boisku szkolnym (gdyby 
tak było w Sierakowie, nie doszłoby może do nieszczęśliwego 
wypadku). Tak samo powinny istnieć dyżury przed lekcjami, 
na przerwach i po lekcjach Dyżury powinny podejmować 
kolektywy, a więc całe zastępy, reprezentujące autorytet 
i pewną siłę. Wydaje mi się, że zbyt rzadko w klasach za­
stępy harcerskie otrzymują zadanie opieki nad młodszymi 
kolegami.

W szkołach dwuzmianowych, w których nie są czynne 
świetlice mogą harcerze urządzić np. „przechowalnie” dla 
najmłodszych kolegów. W nich mogliby jedni i drudzy spo­
kojnie przebywać, ucząc się i oczekując na lekcje. Zapewne 
jakiś wolny kąt znajdzie się w każdej szkole.

Poza terenem szkolnym również istnieje szerokie pole popisu 
dla organizacji harcerskiej. Dobre zorganizowanie drużyn pod­
wórkowych umożliwi im odpoczynek, zabawę i opiekę w chwi­
lach, gdy w domu nikogo ze starszych nie ma. Tutaj harcerze 
sami nie dadzą rady. Potrzebna jest pomoc dorosłych: komi­
tetów blokowych, inspektoratów oświaty, rodziców. Wszyscy 
muszą zrozumieć, że zabawa, prowadzona w kolektywie, to 
też jeden z ważnych elementów wychowawczych, wpływają­
cych na zachowanie się dzieci.

Pragniemy, by organizacja harcerska, biorąc na siebie obo­
wiązek pomocy w’ wrychow7aniu części dzieci, spotykała się 
w codziennej pracy z pomocą starszych. Nie można bowiem 
nawet myśleć o wynikach bez współdziałania szkoły, rodzi­
ców, organizacji harcerskiej, społeczeństwa. I tę współpracę 
należy doskonalić w imię miłości dzieci.

MGR TERESA BLOCH
Z-ca Komendanta Chorągwi Wielkopolskiej 

Związku Harcerstwa Polskiego

Stworzyć warunki

W związku z szeregiem wypowiedzi na tematy wycho­
wawcze dzieci, pozwalam sobie przesłać moje uwagi. 

Wydaje mi się, że w Sierakowie, który znam gdyż 
tam chodziłem do szkoły, konieczne jest uruchomie­

nie świetlicy. Jeśli szkoła nie ma pomieszczeń, to w gmachu 
Prezydium MRN istnieją takie możliwości. To pozwoli na 
zorganizowanie odrabiania lekcji i ukróci wałęsanie się dzieci 
po ulicach. Opiekę nad nimi w świetlicy mogą pełnić nau­
czyciele (o ile znajdzie się etat) lub też starsi harcerze. 
Zresztą młodzieży imponuje, gdy powierza się jej odpowie­
dzialne zadania.

Rodzice pozostający w godzinach rannych w domu mogli­
by się zająć również dziećmi sąsiadów. Przypilnować co ro­
bią i w odpowiednich godzinach wysłać do szkoły. To ostat­
nie stosuję sam, gdy sąsiad idzie do pracy o godzinie 7, a 
ja o 10.

I ostatnia propozycja. W radio i telewizji więcej pogada­
nek wychowawczych — nie tylko dla młodzieży lecz i dla 
rodziców.

HENRYK MROCZKOWSKI 
Kurator Społeczny, Poznań

Głos przyjaciela
Artykuł o tragedii Tadka zmusza do poważnego przedy­

skutowania tego zagadnienia. Niestety, nie jest to sprawa 
tylko Sierakowa. Ostatnio dość często zauważyć można nie­
dopuszczalne wybryki uczniów7 szkolnych. Prawie codziennie 
idąc w Poznaniu między osiedlami „Grunwald” i „Świer­
czewskiego” obserwmję bójki chłopców, które mogą dopro­
wadzić do nieszczęśliwych wypadków. Korzystając z szero­
kiej kampanii prow/adzonej przez „Głos” zwracam się też do 
uczniów.

Kochani! Apeluje do Was Wasz stary i serdeczny przyja­
ciel. Starajcie się, oprócz dobrych wyników w7 nauce, o coraz 
lepsze zachowanie, byście swoją postawą w szkole i poza nią 
zjednywali sobie życzliwość i uznanie mieszkańców7 swojego 
miasta. Jeśli zauważycie, że jeszcze nieliczni Wasi koledzy 
będą postępować żle, napiętnujcie ich w Waszej koleżeńskiej 
gromadzie. To będzie również Wasz wkład w7 dobro szkoły 
i w Wasze.

WASZ STARY PRZYJACIEL M. D.
Poznań — Grunwald

PS. Jak nas informuje dyrekcja Szpitala Powiatowego w Między­
chodzie w stanie zdrowia Tadka Cegielskiego nastąpiła poprawa.

Rozkaz nr 022 Głównego Kwatermis­
trza Wojsk Polskich brzmiał „...po­
wołuję przy oddziale finansowym 

kurs kwatermistrzowski... czynię odpo­
wiedzialnego...” Był zatem rozkaz, był 
i oficer, ale Żytomierz lipca 1944 roku, 
zapchany różnymi formacjami, piętrzył 
przed odpowiedzialnym oficerem coraz 
to nowe trudności. Niełatwo było zebrać 
uczestników. Wszyscy garnęli się na 
front. Któż w tym czasie chciał zostać na 
tyłach. Nie było lokalu i wykładowców, 
nie mówiąc już o podręcznikach, które 
musiano tłumaczyć z radzieckich...

Tymczasem rosnące szeregi Ludowego 
Wojska Polskiego domagały się stale 
kwatermistrzów, chociażby z minimum 
wiedzy teoretycznej. Dawały ją właśnie 
kursy.

Radość wkroczenia na ziemię ojczystą 
przyćmił tragiczny widok Majdanka. 
Właśnie tu, w obozie straceń, w dwóch 
barakach na polu piątym — umieszczo­
no siedzibę kursów. Przyszli intendenci 
zdawali tu egzamin praktyczny. Musieli 
wykonać sami prycze, stołki i wszystkie 
urządzenia wnętrz. Coraz to nowa gru­
pa opuszczała kursy udając się do jed­
nostek wojskowych.

2 grudnia 1944 roku powołano do życia 
Oficerską Szkołę Intendentury. Teraz 
przeniesiono szkołę do Lublina na ul. Za­
mojską, stwarzając lepsze warunki pra­
cy.

W maju 1946 roku szkoła przeprowa­
dziła się do Łodzi. Teraz oprócz poznania 
tajników gospodarczych wojska, musieli 
eTewi bronić ładu i spokoju młodego 
państwa ludowego. W powiatach koń­
skim i opoczyńskim, w walce z bandami, 
wykazywali, że intendenci to — też żoł­

„Polskie pieśni rewolucyjne”: 
Gdy naród do boju, Czerwony 
sztandar, Warszawianka, Pieśń 
wolnego ducha, Mazur kajdaniar­
ski, Na barykady, Hej na bój, My 
ze spalonych wsi. Śpiewa znako­
mity polski bas Bernard Ładysz 
z towarzyszeniem chóru męskie­
go i Orkiestry PR, dyryguje Je­
rzy Kołaczkowski, który jest też 
autorem opracowania muzyczne­
go. Polskie Nagrania „Muza”, 
L04O9.

Duża gratka dla miłośników 
jazzu: Go right — w wykonaniu 
Kwintetu Andrzeja Kurylewicza 
(pozostali wykonawcy: J. Ptaszyn 
Wróblewski, W. Karolak, T. Wój­
cik i A. Dąbrowski). Na dwu 
stronach 9 utworów Karolaka,
Kurylewicza Wróblewskiego.
Polskie Nagrania „Muza”, JXL.O186.

Chór Chłopięcy i Zespół Instru­
mentalny Państwowej Filharmo­
nii w Poznaniu pod dyr. Stefana 
Stuligrosza (soliści Wojciech Grot 
tel, Marek Filipowski i Wiktor
Zakrzewski) wykonują 12 ko-
lęd w zbiorze pt. „Hej kolęda, ko 
lęda”. M. in. „W szopie we żłó-
beczktf 
„Cicha

,Bracia, patrzcie jeno”,
noc”. Polskie Nagrania

„Muza”, XLO 209.

Rena Rolska z towarzyszeniem 
Zespołu Instrumentalnego W. Ma- 
ciiana śpiewa: „Nie wolno mi” 
(Non ho l’eta — I nagroda w 
San Remo 1964!), ale interpreta­
cja nieciekawa. „Dziś jest kto 
inny”, „Pocałuj mnie choć jeden 
raz” i „Zwykła rzecz”. Polskie 
Nagrania „Pronit”, N 0314. Vio-
letta Villas z 
Smyczkami” M.
je: „Błękitną 1 
La’a, Andaluzja 
skie Nagrania 
Halina Kunicka

: „Warszawskimi 
Sewena wykonu- 

tarantellę, Maria 
i Mała Inez; Pol- 
„Muza”, N 0305. 

śpiewa z towa-
rzyszeniem Zespołu Instrumen­
talnego T. Suchockiego: Wesołe 
Lato, Zapominajki, Okna i Jesień 
nie jest smutna (ze zbioru Mło­
dzieżowej Anteny). Polskie Na­
grania „Pronit” NO 313.

20 lat COSSK |

Zaczęło się w Żytomierzu
nierze. Na tym kończą się kartki wojen­
nej kroniki Oficerskiej Szkoły Kwater- 
mistrzowskiej.

Lipiec 1949 roku przyniósł nowe zmia­
ny organizacyjne. Z oficerskiej szkoły, 
przeniesionej w tym czasie do Poznania, 
stworzono centrum wyszkolenia kwater- 
mistrzowskiego, a następnie Centralny 
Ośrodek Szkolenia Służb Kwatermistrzo- 
wskich. Co kryje się za tą skomplikowa­
ną nazwą?

Najprostsza odpowiedź brzmi: nauka 
gospodarskiego rachunku wojskowego. 
— Jak najprawidłowiej i najoszczędniej 
zapewnić sprawne funkcjonowanie armii. 
Do ośrodka przyjmowani są oficerowie 
wszystkich rodzajów broni. Tu doskonalą 
swoje wiadomości z zakresu: ekonomicz­
nego, budowlanego, politechnicznego i ży 
wnościowego. Nie tylko doskonalą, ale 
zdobywają dyplomy techników z po­
szczególnych zakresów. Zawody te w peł­
ni mogą przydać im się z chwilą opusz­
czenia szeregów wojska. Oddano im do 
pomocy najnowocześniej urządzone pra­
cownie naukowe i księgozbiory. Przeka­
zaniem wiedzy zajęła się wysoko kwali­
fikowana kadra. Warto zaznaczyć, że 30 
procent posiada wyższe wykształcenie. 
Dalsze 30 procent zdobywa je. Wielu wy­
kładowców otwarło przewody doktorskie. 
To kilka danych, świadczących jak wiel­

kie zmiany zaszły w szkole od chwili — 
gdy powołano do życia pierwszy nieeta­
towy kurs kwatermistrzowski. Od tego 
czasu i rola ich poważnie wzrosła. Dzi­
siaj z dużym szacunkiem mówi się o lu­
dziach, prowadzących gospodarkę na­
szych wojskowych jednostek.

Piętnaście lat jest już szkoła związa­
na z naszym miastem. Jej słuchaczów 
znają dobrze w całym województwie. Nie 
ma bowiem żadnej akcji społecznej, w 
której nie braliby czynnego udziału. 
Żeby nie być gołosłownym podajemy, że 
w roku bieżącym tylko dla Poznania 
przepracowali w czynach społecznych 
przy budowie Parku na Cytadeli i Parku 
im. Kasprowicza 10 000 godzin. Nie raz 
i nie dwra ekipy szkoły wyjeżdżały do po­
wiatu -wrzesińskiego, z którym nawiąza­
no ścisłą współpracę. Olbrzymią w7artość, 
bo około miliona złotych, przyniosły czy­
ny podjęte z okazji IV Zjazdu Partii 
i 20-lecia Polski Ludowej. Oficerowie sa­
mi zbudowali basen pływacki, boisko 
sportowe i wiele innych obiektów.

25 października Centralny Ośrodek ob­
chodzić bedzie swoje 20-lecie. Z wielu 
kart kroniki szkoły wybraliśmy tylko 
kilka. Wszystkie są jednak zapisane co­
dzienną, żmudną pracą, umacniania 
obronności kraju.

JERZY KNAPIK

Pracownicy poszukiwani

GMINNA SPÓŁDZIELNIA „SAMOPOMOC 
CHŁOPSKA” W NOWYM TOMYŚLU zatrudni 
zaraz:

PRACOWNIKA na stanowisko organiza­
tora rolnictwa z średnim wykształceniem 
rolniczym.

Warunki płacy do uzgodnienia na miejscu.
W’6554a

Dnia 19 października 1964 r. zmarł w Bogu, 
w wieku 73 lat, mój ukochany mąż, ojciec 
i dziadek, śp.

Tomasz Stawski
Pogrzeb odbędzie się w czwartek, 22 bm., o go­

dzinie 11 z cmentarza parafialnego w Poznaniu- 
Głuszynie.

W smutku pogrążeni 
ŻONA, CÓRKI, SYN, SYNOWA, 

ZIĘCIOWIE I WNUKI
35490g

Dnia 19 października 1964 r. zmarła nasza naj­
ukochańsza siostra, ciocia i szwagierka, śp.

Agnieszka Pawełka
Pogrzeb odbędzie się w czwartek, 22 bm., o go­

dzinie 13 na cmentarzu Regionalnym w Miłosto- 
wie na Głównej.

Msza św. żałobna zostanie odprawiona w dniu 
pogrzebu o godzinie 9 w kościele parafialnym 
w Antoninku.

W ciężkim smutku pogrążeni
SIOSTRY, BRAT I RODZINA

Poznań - Antoninek, Krobia, Gorzów Wlkp., 
Katowice, Głogów i Gostyń. K6871

Dnia 19 października 1964 r. zasnęła w Bogu, 
opatrzona Sakramentami św., nasza najukochań­
sza matka, siostra, teściowa, szwagierka i ba­
bunia, śp.

Maria Maciejewska
Pogrzeb odbędzie się w czwartek, dnia 22 bm.. 

o godzinie 14.15 z kaplicy cmentarnej na Juni- 
kowie.

W nieutulonym smutku pogrążone 
DZIECI I RODZINA

Poznań, Gwardii Ludowej 39 m. 22. M6873

ZAKŁADY MECHANICZNE W POZNANIU 
zatrudnią natychmiast:

KIEROWNIKA BIURA PRODUKCJI.
Warunki przyjęcia: posiadanie wykształcenia: 
— inż. mechanika z dwuletnią praktyką war­

sztatową,
— techn. mechanika z pięcioletnią praktyką 

warsztatową.
Zgłoszenia kierować pod adresem: Zakłady 
Mechaniczne, Poznań, ul. Dojazd 30, telefon:
460-56, 460-57, wewn. 32. K6822

Dnia 19 października 1964 r. zmarł po długo­
trwałej chorobie, opatrzony Sakramentami św., 
mój drogi mąż, ojciec, teść i dziadek, śp.

Ludwik Rankę
Pogrzeb odbędzie się w środ^, 21 bm., o go­

dzinie 9 z Klasztoru.
W smutku pogrążona

RODZINA
Koźmin Wlkp. 

~ .nr., ............... ........

35420g

Dnią 19 października 1964 r. zakończyła w Bogu 
swój bardzo pracowity i ofiarny żywot, bogaty 
w cierpienia, nasza ukochana siostra i ciocia, śp.

Klementyna Jasielska
em. nauczycielka

Pogrzeb odbędzie się w czwartek, dnia 22 bm , 
o godzinie 15 na cmentarzu przy ulicy Blusz­
czowej na Dębcu.

RODZINA
35463g

/Telewizji
RADIO — PROGRAM I: 7.45 „Błękitna sztafeta”; 

8.05 Piosenka dnia; 8.10 Transm. XVIII Igrzysk 
Olimpijskich w Tokio; 8.50 Public, międzynar.; 
9 Dla kl. I i II pt. „O różnych giosach i dźwię­
kach”.; 9.20 Grają zesp. i ork. rozrywk. Czechosło­
wacji; 11 Lekarz przypomina; 10.15 Muz. operowa; 
11 „Serce na dłoni” — fragm. pow.; 11.20 „Hej 
dzikowianie jadą” — aud. z cyklu: „Wieś tańczy 
i śpiewa”; 11.40 Mel. rozrywk.; 12.15 Wiad. olim­
pijskie; 12.25 Rolniczy kwadrans; 12.40 Dla kl. I i II 
„Trzy zaklęcia” baśń; 13.10 Transm. XVIII Igrzysk 
Olimpijskich w Tokio; 14 Proszę mówić — słucha­
my — Wilhelm Mach; 14,20 Mel. rozrywk.; 14.30 
Rozmaitości muzyczne; 15.10 „Postęp w gospodar­
stwie domowym”; 15.35 „Co wam przynosi mie­
sięcznik „Śpiewamy i tańczymy”; 16 Konc. życzeń; 
16.35 „Dzień dzisiejszy, dzień jutrzejszy”; 17.65 
Wiad. olimpijskie; 17.10 Fel. Red. Społecznej; 17.20
„Na wirażu”; 
18 Konc. dnia

17.50 „Świat w zwierciadle niuki”;
19 Język francuski

i o wsi; 19.30 Rozmowy o wychowaniu
19.15 Ze wsi 
; 20.26 Sport;

Przy szerokim udziale 
społeczeństwa w zarzą­
dzaniu Państwem, w7a- 
żne znaczenie spełnia 

swoboda wypowiedzi i ocen 
zachowania się i postępowa- 

członków wszelkich 
władz organizacji i instytucji. 
Konsekwencją praw7a do kry­
tyki jest prawna i społeczna 
ochrona krytykującego.

Józef K. i Maria G. zostali 
uchwałą walnego zgromadze- 
nia, wykluczeni ze Spółdziel- 
*h z powodu szkodliwej dzia­
łalności, polegającej na tym, 

— stale podrywali autory­
tet spółdzielni przez rozsie­
kanie i kierowanie do władz 
bezpodstawnych i złośliwych 
donosów.

Przed taką oceną ich wy­
stąpień Józef K. i Maria G. 
Postanowili bronić się na dro- 
oze sądowej. Wnieśli sprawę 
o unieważnienie uchwały 
Spółdzielni.

Sąd Wojewódzki ustalił, że 
Wewnątrz władz spółdzielni 

między zarządem a radą 
nadzorczą — istniały poważ­
ne tarcia. Józef K. i Maria 

■ Przychylali się do stano-

Paragrał i życie

Krytyka
wiska rady nadzorczej. Doko­
nywana przez nich krytyka 
nie może być uznana za 
umyślne działanie na szkodę 
Spółdzielni, gdyż krytykę tę 
podjęli oni jawnie, w7 łonie 
samej Spółdzielni, na jej ze­
braniach. O ich subiektyw­
nym przekonaniu o słuszno­
ści stawianych zarządowi za­
rzutów, świadczy najdobit­
niej właśnie to, że nie wahali 
się spowodować kontroli or­
ganów zwierzchnich czego by 
na pewno nie czynili, gdyby 
nie byli przekonani o tym, że 
mają rację.

Natomiast zarzuty Spół­
dzielni pod adresem Józefa 
K. i Marii G. omówione na 
posiedzeniu walnego zgroma­
dzenia ograniczają się do 
ogólników. W tych warun­
kach Sąd Wojewódzki unie­
ważnił uchwałę walnego 
zgromadzenia Spółdzielni, 
zgodnie z wnioskiem Józefa 
K. i Marii G.

a plotka
Sąd Najwyższy rozpatrując 

rewizję Spółdzielni stwier­
dził: Krytyka działalności 
władz spółdzielni jest nie tyl­
ko prawem, lecz także obo­
wiązkiem każdego z' człon­
ków spółdzielni. I zatwierdził 
wyrok Sądu Wojewódzkiego.

Ale równocześnie Sąd Naj­
wyższy ostrzegł, że nieodpo­
wiedzialna krytyka może sta­
nowić ciężkie naruszenie obo 
wiązków członka spółdzielni 
— a niekiedy nawet umyślne 
działanie na szkodę spół­
dzielni — i może przez to stać 
się ważną przyczyną wyklu­
czenia członka, jeżeli opiera 
się na pomówieniach nie­
zgodnych z prawdą lub na
nieuzasadnionych plotkach.
Umyślnym działaniem na 
szkodę spółdzielni będzie 
zwłaszcza celowe rozsiewanie 
takich plotek w celu zdyskre­
dytowania władz spółdzielni.

JÓZEF JÓZEFOWICZ

Dnia 19 października 1964 r. zasnęła w Bogu, 
moja najdroższa żona, ukochana siostra, szwa­
gierka, bratowa i ciocia, śp.

Z RADKOWSKICH

Maria Grzesińska
Nabożeństwo żałobne i pogrzeb odbędą się 

w czwartek, dnia 22 bm„ o godzinie 10, w Ko- 
sztowie.

W ciężkim smutku pogrążony 
MĄŻ Z RODZINĄ

Nieżychowo, poczta- Białośliwie. 35471g

Dnia 19 października 1964 r. zmarł nasz pra­
cownik

Agnieszka Pawełka
Zmarła była cenioną i sumienną pracownicą. 
Cześć Jej pamięci!

Pogrzeb ocJbędzie się w czwartek, dnia 22 bm., 
o godzinie 13 na cmentarzu na Głównej.

P. O. P PZPR Rada Zakładowa Dyrekcja 
PRZEDSIĘBIORSTWA PAŃSTWOWEGO 

„FOTO - OPTYKA” 
W POZNANIU

M6872

20.35 Program wieczoru; 20.40 „Parnasik”; *”.l# 
Konc. chopinowski w' wyk. Kiyoko Tanaki; 21.47 
„Rozkosze kultury” M. Zaszczenki; 22.07 Gra Zes­
pół Bossa Nova Combo; 22.20 Arie operowe śpię-
wa król barytonów 
radnia Rodzinna.

WIADOMOŚCI: 5,
PROGRAM II: 7.40

— Mattia Battishini; 22.55 Po-

6, 7, 8, 12.05, 15, 
Wiad. olimpijskie

20,
7.50 Prze

gląd prasy; 8 Piosenka dnia; 8.15 Język rosyjski; 
8.35 „Nasze i kraju lat 20”; 9 Konc. dnia; 9.50 Pu­
blicystyka międzynar.; 10 Soliści w repert. rozryw­
kowym; 10.30 Z życia ZSRR; 12.15 Wiad. olimpij­
skie; 12.30 „Przy kominku i telewizorze”; 12.45 List 
ze Śląska; 13 Konc. solistów; 13.20 „Dzienniki” — 
St. Żeromskiego; 13.45 Aud. pedagogiczna; 13.50 
Aud. oświatowa; 14 Grająca szafa; 14.30 Mówi Tech­
nika „Wizyta królowej nauk”; 14.45 „Błękitna szta. 
feta”; 15 „Posłuchajmy muzyki i o muzyce”; 15.30 
Dla dzieci starszych pt. „Tajemnice przyrody”; 
16.05 Wiad. olimpijskie; 18 Aud. Wł. Goszczyńskie­
go; 18.10 Aud. turystyczna; 18.15 Odtworzenie trans­
misji XVIII Igrzysk Olimpijskich w Tokio; 19.05 
Muz. i aktualn.; 19.30 „Nieporównany Crichton” — 
słuch.; 21.27 Kronika olimpijska; 21.50 Gra Ork. 
Tan. PR pod dyr. E. Czernego; 22.10 Rozmowa lite.
racka; 22.30 Międzynar. Uniwersytet Radiowy: 22.50 
L. van Beethoven — Sonata wiolonczelowa A-dur, 
op. 69; 23.14 Orkiestry taneczne.

WIADOMOŚCI; 5.30, 
21, 23.50.

taneczne.
6.30, 7.30, 8.30, 12.05, 16, >9,

TELEWIZJA: 10 Film seryjny; „Dr Kildare”; 11.55 
Dla kl. VII i XI — „Praca, która czeka na ciebie”; 
16.25 Program dnia; 16.30 Magazyn olimpijski (Ber­
lin); 17.50 Telekonkurs: „Szlachetne zdrowie”; 18.20 
Telewizyjny Przegląd Kulturalny; 18.50 XVIII 
Igrzyska Olimpijskie w Tokio (Berlin); 19.20 Pro­
gram publicystyczny „Chłopcy z przedmieść”; 
19.50 „Dobranoc” i dziennik; 2,0.35 Film z serii 
„Święty” — „Romantyczna matrona”; 21.25 Maga­
zyn Międzynar. „Światowid”; 21.55 Muzyczne XX- 
lecie: „Bohdan Paprocki”; 22.15 Wiadomości; 22 30 
XVIII Igrzyska Olimpijskie „Dziś w Tokio” (B»r- 
lin).

Telewizja zastrzega sobie prawo zmian.



Kierunek: dalsza poprawa gospodarności

Rawicki program działania
VV Życiu społeczeństwa powiatu, konferencja sprawozdaw- 
’T czo-wyborcza PZPR, jest wydarzeniem o nader istot­

nym znaczeniu. Jest to sposobność do zbilansowania ak­
tywów i pasywów politycznych, gospodarczych, kultural­
nych. Zarazem wyznacza się kierunki działania na kolejny 
okres. Tak było i w Rawiczu, w minioną sobotę.

Optymizmem napawa fakt, 
że opracowany został w tym 
powiecie i przyjęty przez 
Konferencję nie tylko pro­
gram działania Komitetu Po­
wiatowego PZPR; z inicjaty­
wy organizacji partyjnych o- 
pracowano podobne programy 
w Rawickich Zakładach Me­
talowych i Odlewni Żeliwa, 
w Rawickim Przedsiębiorstwie 
Przemysłu Terenowego i w 
Cukrowni Miejska Górka. Jest 
to konkretny dorobek pracy 
zjazdowej robotniczych załóg. 
Obecnie w Rawickiem trwają 
starania, by podobne progra­
my działania powstały we 
wszystkich większych zakła­
dach pracy.

Rawiccy działacze wzięli się 
ostatnio ze szczególną ener­
gią do analizowania gospo­
darności szeregu przedsię­
biorstw. Ustalono przy tej o- 
kazji, że w stolicy powiatu 
działają obok siebie trzy nie­
wielkie przedsiębiorstwa me­
blarskie, każde przy tym 
produkuje oddzielnie niewiel­
ką ilość sprzętów — w sze­
rokim asortymencie. Jeden 
z tych zakładów to filia Spół­
dzielni Tapicerskiej w Pozna­
niu, otrzymujący do wykoń­
czenia skrzynie tapczanowe z 
Elbląga, by z kolei, często w 
odwrotnym kierunku, posłać 
następnie gotowe meble. Zda­
niem rawickich działaczy, po­
winno się dążyć do zmiany 
tego stanu rzeczy; istnieją re­
alne możliwości skoordyno­
wania poczynań trzech miejs­
cowych zakładów tej samej 
branży — z korzyścią dla za­
łóg oraz wielkości i jakości 
produkcji.

Komitet Powiatowy PZPR 
przewidział też w swym pro­
gramie działania zwrócenie 
większej niż dotychczas uwa­
gi na sprawy wewnątrzza­
kładowe; chodzi o stosunki 
kierownictwo-załoga, a także 
przedsiębiorstwo - zjednocze­
nie. Jeszcze przed Konferen­
cją Powiatową dokonano ge­
neralnego przeglądu sytuacji, 
panującej w Miejskim Przed­
siębiorstwie Gospodarki Ko­
munalnej w Rawiczu. Było to 
nader potrzebne posunięcie. 
Jak się okazało, poważne nie­
dobory w produkcji gazu i 
dostawie wody na potrzeby 
ludności, były spowodowane 
głównie rażącymi zaniedba­
niami ze strony kierownictwa

muzyka
Pod znakiem pieśni

W ramach trwającego II Wiel­
kopolskiego Festiwalu Kultu 
ralnego odbywają się na te­

renie całego województwa elimi­
nacje chórów. Przesłuchano już 
około 100 zespołów'. Ostatnio w au­
li PWSM stanęło do zawodów 8 
chórów Poznania i trzeba podkre­
ślić — starannie przygotowanych. 
Poziom wykonawczy okazał się 
wyjątkowo wyrównany. Zaintere­
sowanie wzbudziła szlachetna ry­
walizacja dwóch czołow’ych (nie 
tylko w skali poznańskiej) chó­
rów męskich: „Arion” i „Hasło”. 
Każdy zespół wykonywał trzy u- 
twory. „Arion” zaprezentował do­
brą, czystą emisję wokalną i po­
etycką interpretację (dyr. W. Do- 
rożała). „Hasło” dokładną rytmi­
kę i blask głosów, chwilami chy­
ba jednak za mało stonowanych 
(dyr. W. Buchwald). Oba chóry 
wykonały m. in. kompozycje E. 
Maćkowiaka: wdzięcznie opraco­
wanego „Gęsiareczka” i nastrojo­
we „Lny”. Podobał się także re­
prezentacyjny dla kompozytora 
.Pejzaż”, w wartościowej realiza­

cji chóru mieszanego „Moniuszko” 
(pod dyr. M. Dondajewskiego).

Przyjemne wspomnienie pozosta 
wiły dwa najmłodsze chóry — żeń 
ski im. Szeligowskiego (dyr. M. 
Chojecka) i mieszany im. Chopi­
na (pod batutą F. Szulca). Po dłu­
gim czasie przypomniała się tez 
„Harmonia” (dyr. E. Szczepaniak), 
a duże postępy poczynił chór mę­
ski kolejarzy im. Moniuszki (za­
imponował wielką liczbą śpiewa­
ków). Najlepsze chóry z popisów 
okręgowych spotkają się w końcu 
listopada (Poznań) na finałowych 
eliminacjach Wielkopolskiego Fe­
stiwalu.

Kolejny, comiesięczny „koncert 
popularny” Filharmonii miał jako 
solistów aż dwu śpiewaków. Jako 
gość w tym cyklu zaprezentowała 
się J. Romańska (Krakówń, dyspo 
nująca sopranem lirycznym o lek­
kiej, precyzyjnej koloraturze i

MPGK. Zdecydowane zmiany 
personalne — pomogły.

W trosce o gospodarność 
miejscowych przedsiębiorstw, 
interesowano się także pracą 
Spółdzielni „Rozwój”. Jednak­
że mimo przeprowadzonych 
tam zmian kadrowych i 
organizacyjnych, „Rozwój” 
wciąż jeszcze nie wykazuje 
należytego rozwoju. Niepoko­
jącą sytuację stwierdzono w 
Spółdzielni Transportowo- 
Warsztatowej. Ludzie pracują 
tam w warunkach urągają­
cych elementarnym zasadom 
bhp; nie dokonuje się żad­
nych nakładów inwestycyj­
nych. Za ten stan rzeczy od­
powiedzialny jest Krajowy 
Związek Spółdzielczości Trans 
portowej, który od lat załat­
wiał odmownie wmioski o 
wprowadzenie takich czy in­
nych zmian. Wynikiem anali­
zy są dezyderaty władz po­
wiatowych pod adresem Kra­
jowego Związku, dokąd zwró­
cono się z żądaniem przedsta­
wienia konstruktywnego pla­
nu rozwoju spółdzielni.

Na nadchodzące lata pro­
gram działania rawickiej in­
stancji partyjnej przewiduje 
systematyczne spotkania Egze 
kutywy Komitetu Powiato­
wego z aktywem wszystkich 
większych zakładów pracy, 
nie wyłączając przedsię­
biorstw rolnych. Tym samym 
rawiccy działacze postanowili 
kroczyć śladami inicjatywy 
katowickiej organizacji par­
tyjnej, wykorzystując jej do­
świadczenia w pracy po IV 
Zjeździe.

Istotnym krokiem, zmie­
rzającym także do popra­
wy gospodarności przedsię­
biorstw, jest zakończona w 
Rawiczu weryfikacja odpo­
wiedzialnych pracowników 
handlu. Nie ma co ukrywać, 
weryfikacja ujawniła po pro­
stu horrendalne luki w wy­
kształceniu szeregu' ludzi, 
kwalifikacjach, a naw’et zaso­
bie wiadomości społeczno-po­
litycznych. Szczególnie jas­
krawe przykłady takiego sta­
nu rzeczy dały się zauważyć 
w GS Bojanowo i Rawicz. A 
przecież od braku kwalifika­
cji, niedostatku świadomości 
— krok do chaosu organiza­
cyjnego, braku nadzoru i strat 
w mieniu społecznym.

Realizacja uchwały IV Zjaz 
du nie jest sprawą łatwą. Wy-

rzekająco pięknych średnich to­
nach. Przypominał się w barwie 
głos Bandrowskiej, z jej najlep­
szych czasów! Śpiewaczka wystą­
piła w 3 operowych ariach. Chcia- 
łoby się bardzo usłyszeć Romańską 
na scenie naszego Teatru Wielkie­
go, w jakiejś odpowiedzialnej 
partii. Drugim solistą imprezy był 
czołowy tenor właśnie Poznańskiej 
Opery, tak łubiany przez meloma­
nów M. Kouba, który śpiew'ał z 
brawurą 2 operow'e arie. Urozmai­
cony program symfoniczny im­
prezy nadto zawierał: dotąd nie 
graną u nas, wesołą uwerturę do 
„Zampy” Herolda, zawsze chętnie 
słuchany „Step” Noskowskiego i 
na zakończenie II Rapsodię Liszta. 
Węgierskie rytmy ludowe — w 
porywającej lisztowskiej transkry 
pcji — wywołały burzliwe owacje 
sali dla orkiestry i dyr. W. Krze- 
mieńskiego, który z subtelną kul­
turą, a gdzie trzeba ogniem tem­
peramentu prowadził ostatni „Kon 
cert Poznański”.

K. N.

TEATRY

PAŹDZIERNIK Urszuli, Hilarego

21
środa Słońce: 6.26—16.47

W POZNANIU

POLSKI — g. 19 „Ar/ oniusz i 
Kleopatra”; NOWY — g. 19 „Ma­
ria Stuart”; OPERA — g. 19 „Esik 
w Ostendzie” i „Paziowie Królo­
wej Marysieńki”; OPERETKA — 
g. 19 „Cnotliwa Zuzanna”; MAR­
CINEK — g. 11 „To jest Polska”.

w Województwie

KALISZ: „Przyciąganie ziem­
skie”; TRZCIANKA: „Śluby pa­
nieńskie”; LESZNO: „Czy to jest 
miłość?”, LIPNO: „Uciekła mi 
przepióreczka”. 

maga zwiększonej aktywnoś­
ci społeczno-politycznej, wy­
sokich kwalifikacji ludzi z 
administracji gospodarczej. 
Pod tym względem w powie­
cie rawickim dają znać o so­
bie — co również wykazała 
analiza, dokonana z inicjaty­
wy KP PZPR — rażące braki. 
Wielu pracowników, którym 
zwracano uwagę na koniecz­
ność uzupełnienia wykształ­
cenia, zlekceważyło ten obo­
wiązek. W Prezydium MRN 
w Rawiczu nie ma ani jedne­
go pracownika (poza etatowy­
mi członkami Prezydium) ze 
średnim wykształceniem. W 
Rawickich Zakładach Wyro­
bów Papierniczych, Rawic­
kich Zakładach Przemysłu O- 
dzieżowęgo i Spółdzielni Sto­
larskiej nie ma ani jednego 
pracownika z wyższym wy­
kształceniem, a z wykształce­
niem średnim jest tylko kil­
ku. W toku przygotowań do 
kolejnego Plenum KW PZPR, 
które poświęcone będzie pro­
blemom pracy administracji 
państwowej, dokonano ponad­
to w Rawiczu analizy pracy 
rad narodowych.

Debrze, iż problemy te sta­
ły się przedmiotem wnikli­
wej, partyjnej analizy. Opra­
cowany powiatowy program 
działania — także na tym 
polu przewiduje zmianę sta­
nu rzeczy. Nie wystarczą bo­
wiem ' najlepiej nawet przy­
gotowane programy działania, 
jeśli zabraknie do ich reali­
zacji ludzi z dobrą wolą i 
tęgą głową. W. P.

Łącznościowcy uczcili 
swoje świętow poczuciu dobrze spełnionego obowiązku i w rado- 

’ ’ snym nastroju obchodzili wielkopolscy łącznościow­
cy swoje święto.
Z okazji tej odbyła się w 

leszczyńskim urzędzie po­
cztowym uroczysta akade­
mia, na którą przybyli mię­
dzy innymi: I sekretarz Ko­
mitetu Powiatowego PZPR — 
Bernard Hybiak, przedstawi­
ciel Związku Zawodowego 
Pracowników Łączności w Po 
znaniu — Jerzy Lis i zapro­
szeni goście.

Referat o dorobku i osią­
gnięciach leszczyńskich łącz­
nościowców wygłosił zastęp­
ca naczelnika UPT — Zyg­
munt Gil.

Podczas akademii wręczo­
no odznaki „Przodownika 
Pracy Socjalistycznej”: Wa­
cławowi Szczepaniakowi, Frań 
Ciszkowi Bartkowiakowi i Ja 
nowi Pindarze z UPT Leszno 
2 oraz Stanisławowi Kajocho- 
wi — doręczycielowi paczek 
z OUPT Leszno I. Ponadto 
odbyła się uroczystość nada­
nia srebrnych odznak 20-le- 
cia PRL czterem Brygadom 
Pracy Socjalistycznej. Odzna­
ki otrzymały: 3 brygady BPS 
— ambulansowa — (jest to 
pierwsza brygada na terenie 
Okręgu), przeładunkowa i 
ekspedycyjne - rozdzielcza z 
UPT Leszno 2, doręczyciel- 
ska z OUPT Leszno 1 oraz 
brygada z nadzoru teleko­
munikacyjnego z Gostynia.

Za osiągnięte wyniki we 
współzawodnictwie między 
placówkami PT i brygadami 
remontowymi RUT, wręczono 
proporczyki przechodnie. I 
miejsce wśród placówek PT 
uzyskały Lasocice przed Nie- 
chłodem i Swięciechową, a w 
gronie brygad RUT zespół 
Władysława Molendy. W dzie 
dżinie czystości i estetyki po­
mieszczeń I lokata przypadła 
UPT w Krzycku Małym.

Wyróżniono długoletnich 
pracowników: 50 lat pracy

KINA
CHODZIEŻ — Ceramik: nieczyn­

ne; Noteć: „Syn marnotrawny” 
CZARNKÓW: „Dom na rozsta­
jach”; GNIEZNO — Lech: „Foto- 
Haber”; polonia: „Praczki z Por­
tugalii”; GOSTYŃ: „Cartouche- 
zbójca”; JAROCIN — Echo: „Szki­
ce węglem”; Cristal: „Futrzany 
gang”; KALISZ — Kosmos: „Nie 
jedzcie stokrotek”; Oaza: „30 lat 
śmiechu”; Stylowe: „Nagie
ostrze”; Syrena: „Na polu chwa­
ły” i „Spotkali się latem”; Wol­
ność: „Tysiąc oczu dra ^abuse”; 
KĘPNO: „Gdy przychodzi kot”; 
KŁODAWA: „Generał Della Ro- 
vere”; KOŁO: „Latający profe­
sor”; KONIN — Energetyk: nie­
czynne; Górnik: „Atak we mgle”; 
KOŚCIAN: „Wąż morski z Loch 
Ness”; KROTOSZYN: „Rodzaj mi­

Narada wrzesińskich 
gospodyń

■ Ostatnio odbyło się zebranie
Powiatowej Rady Gospodyń 
Wiejskich przy Powiatowym 
Związku Kółek Rolniczych we 
Wrześni.

Naradę otworzyła i prze­
wodniczyła jej Wanda Wojt- 
kowiakowa, radna WRN (z Mi- 
kuszewa). Na 79 Kółek Rolni­
czych jest, niestety, tylko 40 
Kół Gospodyń Wiejskich, w 
tym 4 nowo założone. Planuje 
się w zimie dalsze Koła powo­
łać do życia. Omówiono spra­
wę kursów w Kołach Gospo­
dyń, problem opieki nad dziec­
kiem na ■wsi. KGW urządziły 
w br. 3 dziecince, ale w przy­
szłym roku musi ich powstać 
więcej.

Poruszono także sprawę or­
ganizacji Wiejskich Szkół 
Zdrowia. W ub. roku szkolnym 
było czynnych 9 takich szkół, 
a w bieżącym roku powstaną 
jeszcze 3 nowe. Omówiono też 
sprawę wspólnego zamawiania 
piskląt, hodowli gęsi, kaczek, 
nabywania mieszanek paszo­
wych itp. K. St.

• ...Mieszkańcy Kąkolewa mimo 
tablicy „przystanek autobusowy”, 
w dniu 11 bm. nie zatrzymał się 
żaden pojazd PKS-u. Dlaczego py­
tają?

• ...Zarząd Gminnej Spółdzielni 
z Czempinia zawiadamiając, że nie 
mogąc wymienić reklamowanych 
pończoch zwrócił Kazimierze P. 
gotówkę.

Jan Wojciechowski, 35 lat — 
Teodor Mądry — kier, ambulan 
su pocztowego UPT i Antoni 
Kaczmarek starszy kontroler 
OUPT. 25 lat przepracował 
Konstanty Leśniczuk technik 
RUT. (R)

V okazji Dnia Łącznościow 
ca odbyła się w Obwo­

dowym Urzędzie Pocztowo- 
Telekomunikacyjnym w Śre­
mie uroczysta akademia. Na­
czelnik obwodu J. Wegner 
omówił osiągnięcia łączno­
ściowców śremskich w’ 20-le- 
ciu.

Na akademii naczelnik ob­
wodu J. Wegner z okazji 35- 
letniego jubileuszu pracy za­
wodowej otrzymał dyplom 
oraz upominek. Pozostałym 
5 jubilatom J. Tomaszewskie­
mu i Fr. Kaczmarkowi ze 
Środy z okazji również 35- 
letniego jubileuszu w pracy 
w resorcie łączności oraz 
E. Skibińskiej i J. Wdowczy- 
kowej z Kórnika i K. Rze- 
kieckiej z Książa z okazji 25- 
letniego jubileuszu pracy wrę 
czył dyplomy i upominki na­
czelnik J. Wegner. Poza tym 
15 pracowników otrzymało 
nagrody pieniężne. (su)

V okazji Dnia Łącznościo- 
wca w dniu 17 bm. w 

sali Ligi Obrony Kraju w Ko 
ninie odbyła się uroczysta 
akademia, na którą przybyli 
pracownicy poczty wszyst­
kich służb oraz przedstawicie 
le władz miejscowych. Po 
okolicznościowym referacie 
zasłużonym pracownikom na­
grody pieniężne wręczył z-ca 
Naczelnika Obwodowego U- 
rzędu Pocztowego Jan Grajek. 
Nagrody otrzymali długoletni 
wzorowi pracownicy: Józef 
Stachurski, Hieronim Sobie­
raj, Mieczysław Janiak, Ja­
dwiga Olkowska. Barbara Ra 
tajczyk. (M. St.)

łości”; LESZNO: „O czymś in­
nym”; MIĘDZYCHÓD: „Zbro­
dnia”; NOWY TOMYŚL: „Ognie 
na ulicach”; OBORNIKI: „Prze­
mytnik z Piemontu”; OSTRÓW — 
Roma: „Cleo od 5 do 7”; Słońce: 
„Diabelskie sztuczki”; OSTRZE­
SZÓW: „Klimaty”; PIŁA — Iskra: 
„Prawo i pięść”; Koral: „Sąd osta 
teczny” PLESZEW: „Pechowiec 
na prerii”; RAWICZ: „Najlepszy 
z wrogów”; SŁUPCA: „Opowieść 
lat płomiennych”; ŚREM: „Haszek 
i jego Szwejk”: ŚRODA: „Taman- 
go”; SZAMOTUŁY: „Dwa złote 
colty”; TRZCIANKA: „Milioner 
bez grosza”; TUREK: „Giuseppe 
w Warszawie”; WĄGROWIEC: 
„Podpisano Arsen Łupin”; WOL­
SZTYN: „Światło nh mordercę”; 
WRZEŚNIA: „Cafe pod Minogą”,

Dokończenie ze str. 1
nia: Schulz (Niemcy) — Valle 
(Włochy), Walasek (Polska) — 
Popienczenko (ZSRR); waga pół­
ciężka: Pinto (Wiochy) — Nikołow 
(Bułgaria), Kisielów (ZSRR) — 
Pietrzykowski (Polska); waga cięż­
ka: Huber (Niemcy) — Ros (Wło­
chy), Erazier (USA) — Jemielia- 
now (ZSRR).

ZACIĘTE ZMAGANIA 
KAJAKARZY

Bardzo dobrze wystartował 
pierwszy z polskich kajakarzy w 
olimpijskich eliminacjach. W je­
dynkach nasz reprezentant Wła­
dysław Szuszkiewicz wygrał 
trzecią serię eliminacji i zakwa­
lifikował się do półfinałów. Po­
lak uzyskał czas 4.06,48 i wyprze­
dził Wilsona (W. Brytania) — 
4.09,44 oraz Pisariewa (ZSRR) — 
4.11,91.

W wyścigu dwójek mężczyzn 
Polacy Kapłaniak i Zieliński za­
jęli w pierwszej serii eliminacji 
czwarte miejsce z czasem — 3.4?,71. 
Nasi reprezentanci będą walczyli 
w repasażach.

Kajakarki startowały w elimi­
nacjami jedynek w dwóch se­
riach. Trzy pierwsze zakwaUfi- 
kowały się do półfinałów Pozo­
stałe będą walczyły w repasażach. 
Wśród tych które wystartują w 
repasaż.ach znalazła się także Pol­
ka Daniela Pilecka. Zajęła ona 
piąte miejsce w drugiej serii z 
czasem — 2.13,38.

W eliminacjach dwójek kobiet 
Polki Antonowicz i Pilecka zajęły 
w drugiej serii piąte miejsce z 
czasem — 2.06.86 i będą walczyły 
w repasażach.

ZWYCIĘSTWO 
SZPADŹISTÓW

W pierwszej eliminacji drużyno­
wego turnieju w szpadzie Polska 
po zwycięstwie nad Koreą Płd. 
11:2, zakwalifikowała się do ósem­
ki najlepszych zespołów. Awans 
ten mają również zapewniony dru 
żyny: ZSRR, Francji, Szwecji i 
Włoch. Pozostałe trzy zespoły wy 
łonią końcowe spotkania elimina­
cyjne które odbędą się w środę.

Polski szermierz Emil Ochyra za 
jął ostatecznie 5 miejsce w olim­
pijskim turnieju szablowym.

W finale ,,B” Polak pokonał 
Niemca Koestnera 10:5, a następnie 
spotkał się z Francuzem Parent, 
wygrywając również 10:5. Fran­
cuz, przed spotkaniem z Polakiem 
wygrał pojedynek z Niemcem 
Wellmannem 10:9 i zajął ostatecz­
nie szóste miejsce.

GIMNASTYCY NIE 
ZAWIEDLI

We wtorek odbyły się gimna­
styczne ćwiczenia dowolne męż­
czyzn. W konkurencji indywidual­
nej złoty medal wywalczył Japoń­
czyk Yukio Endo.

3 zawodników otrzymało srebr­
ne medale: są to Japończyk Shuji 
Tsurumi oraz Boris Szachlin i 
Wiktor Lisicki (obaj ZSRR).

Klasyfikacja drużynowa wielo­
boju mężczyzn: 1) Japonia — 
577,95 pkt. 2) Związek Radziecki 
— 575,45 pkt. 3) Niemcy — 565,10 
pkt. 4) Włochy — 560,90 pkt. 5) 
POI.SKA — 559,50 pkt. 6) Czecho­
słowacja — 558,15 pkt.

Polska po ćwiczeniach w ukła- 
dzie obowiązkowym zajmowała 4 
miejsce, ale straciła je na rzecz 
drużyny włoskiej po drugim dniu 
zawodów. W stosunku do Rzymu 
oznacza to jednak postęp o 5 
miejsc, przy czym w pokonanym 
polu pozostawiliśmy CSRS, USA, 
Finlandię, Jugosławię i Szwajca­
rię, które przed 4 laty na Olim­
piadzie rzymskiej wyprzedziły 
Polskę.

NOWICKI PIĄTY 
W STRZELANIU

W strzelaniu z karabinka sporto 
wego kbks-1 wyniki były nastę­
pujące: 1. Lones Wigger (USA) — 
1.164 pkt. (rek. świata), 2. Welicz- 
ko Christów (Bułgaria) — 1.152 
pkt., 3. Laszlo Hammerl (Węgry) 
— 1.151 pkt., , 4. Harry Kocher 
(Niemcy) — 1.148 pkt., 5. Jerzy No 
wieki (Polska) — 1.147 pkt., 6. Tom 
my Pool (USA) — 1.147 pkt.

Henryk Górski zajął 18 miejsce 
— 1.132 pkt.

KOSZYKARZE POKONALI 
URUGWAJ

W meczu Polska — Urugwaj 
82:69 (37:35) w pierwszej połowie 
gra była bardzo wyrównana. Do­
słownie w ostatniej sekundzie 
przed zakończeniem pierwszej pp 
łowy Pstrokoński pięknym rzutem

W POZNANIU
CYRK

CYRK „ARENA” (plac przy ul.
Niezłomnych) — g. 19.

WYSTAWY
HALL PAŁACU KULTURY — 

Wystawa plakatu teatralnego.
SALON WYSTAWOWY PK — 

Wysiawą scenografii Bąkowskiego 
g. 10—18.1

I 4 '
KLUB. MPiK (Ratajczaka 39) — 

Fotogramy Grażyny Wyszomir- 
skiej pt. „Polihymnia” — g. 10—20.

KLUB SARP (St. Rynek 56) — 
Akwarele inż. arch. J. Kasińskie­
go — g. 10—18.

BWA — Arsenał (Stary Rynek) 
Wystawa Okręgowa Związku Pol­
skich Artystów Fotografików na 
20-lecie PRL — g. 10—18. 

z połowy boiska wywalczył dla 
Polski 1-punktową przewagę.

Po przerwie Polacy z miejsca ob 
jęli inicjatywę. W końcówce zes­
pół Urugwaju nie wytrzymał kon­
dycyjnie i Polacy zwyciężyli.

Drużynę polską czeka w Tokio 
jeszcze jeden pojedynek. W czwar 
tek Polacy spotkają się w meczu 
o 5 miejsce z Wiochami. Warto 
przypomnieć, że w eliminacjach w 
grupie Polska wygrała z drużyną 
włoską. Mecz Polska — Włochy, 
będzie toczył się nie tylko o pią­
te punktowane miejsce, ale także 
o miano drugiej drużyny konty­
nentu europejskiego. W finale 
walczą bowiem: ZSRR oraz USA, 
Brazylia i Porto Rico.

W meczu o miejsce 5—8 Włochy 
wygrały z Jugosławią 75:63. w 
spotkaniu o miejsca od 13—16: 
Węgry — Korea Płd. 99:83 i Peru 
— Kanada 83:81.

PODZIAŁ MEDALI 
PO 11 DNIACH

złote srebrne brąz.

USA 32 21 19
ZSRR 17 17 23
Japonia 9 1 5
Węgry 8 5 4
Włochy 5 6 2
Australia 5 2 8
Niemcy 4 14 13
W. Brytania 4 9 —
Bułgaria 3 5 1
POLSKA 3 4 5
r inlandia 3 — —
Turcja 2 3 1
CSRS 2 2 3
Rumunia 2 2 3
Belgia 2 — —
Holandia ’1 3 3
Jugosławia 1 1 1
Kanada 1 1 1
Dania 1 —— 1
N. Zelandia 1 — 1
Francja — 5 4
Szwecja — 1 3

NIEOFICJALNA 
PUNKTACJA

1. USA 487,60; 2. ZSRR 360,58; 1 
Niemcy 205; 4. Japonia 129,50; 5. 
Węgry 129; 6. Australia 104; 7. Wło­
chy 103,50; 8- W. Brytania 101,25; 
9. POLSKA 91,50; 10. Francja
64; 11. Bułgaria 59; 12. Rumunia 
58.50; 13. CSRS 53; 14. Holandia
40; 15. Turcja 38; 16. Kanada 32; 
17. Szwecja 30; 18. Finlandia 28; 
19. Jugosławia 23,50; 20. Szwajca­
ria 22; 21. Iran 17,33; 22. Nowa Ze­
landia 17,00 23. Belgia 16,581 24. 
Korea Płud. 15,08; 25. Dania 13,00;

Sklasyfikowanych jest 47 państw.

Ciekawostki
„CUDOWNE DZIECI”

Bohaterami igrzysk w Tokio 
są młodzi pływacy amery­
kańscy. Na łamach wielu ga­
zet ukazały się zdjęcia. 18-let- 
niego Don Schollandera i 15- 
letniej Sharon Stouder. Oboje 
mają zawieszone na szyi po i 
medale. Prasa nazwała ich 
„cudownymi dziećmi”. Oboje 
zdobyli w Tokio 8 medali, w 
tym 7 złotych. Niewiele repre­
zentacji państwowych złożo­
nych z kilkudziesięciu a cza­
sami i kilkuset sportowców, 
może poszczycić się takim do­
robkiem jak para młodziut­
kich pływaków z USA. Don 
Schollander jako pierwszy 
pływak w historii igrzysk o- 
limpijskich zdobył 4 złote me­
dale.

POLSKA — USA
Kierownictwo naszej repre­

zentacji lekkoatletycznej prze­
prowadziło w Tokio rozmowy 
z przedstawicielami AAU w 
sprawie przyszłorocznych kon­
taktów lekkoatletycznych Pol­
ski i USA. Polska drużyna 
zaproszona została na dwa 
mecze do Stanów Zjednoczo­
nych. Spotkania rozegrane zo­
staną w dniach 3 i 10 lipca na 
wybrzeżu kalifornijskim. Prze­
ciwnikami Polaków mają być 
reprezentacje stanów połud­
niowych oraz zachodnich. Ofi­
cjalne spotkanie Polska—USA 
odbędzie się w dniach 5—6 
sierpnia w Warszawie. Amery­
kanie przyjeżdżają w przy­
szłym roku do Europy na mecz 
ze Związkiem Radzieckim i 
tradycyjnym zwyczajem za­
mierzają też wystąpić w Pol­
sce.

MUZEA
MUZEUM INSTRUMENTÓW MU­

ZYCZNYCH (Stary Rynek 45) — g- 
9—15.

DYŻURY
SZPITAL MIEJSKI im. RASZE- 

JI — chirurgia, interna otolaf- 
(ul. Mickiewicza 2, tel. 472-51). 
SZPITAL MIEJSKI im. STRUSIA 
okulistyka (ul. Szkolna 8/12, tel. 
511-11).

STACJA POGOTOWIA RATUN­
KOWEGO M. Poznania, (ul- 
Chełmońskiego 20) tel. 544-44.

POWIATOWA STACJA PR (ul- 
Kościuszki 103), tel. 86-86.

APTEKI: A. Lampego 2, Marcin­
kowskiego 11, Dzierżyńskiego 107, 
Dąbrowskiego 76. Głogowska 4‘ 
TYLKO DYŻUR NOCNY: Główna 
53, Starołęcka 79, Winogrady. 
Swarzędzka 6 i Ostroroga 6.


